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brak zdjęcia
Dobre warunki panują głównie powyżej tysiąca metrów. Tam pokrywa ma jeszcze około metra. Śnieg jest jednak
bardzo mokry. Nie ma się zresztą czemu dziwić. Od kilku dni pada deszcz, a temperatura jest plusowa - mówi
Ryszard Kurowski, ratownik dyżurny Beskidzkiej Grupy GOPR w Szczyrku. Bez większych problemów pojeździmy na
Hali Miziowej w Korbielowie. W Szczyrku możemy się wybrać na Skrzyczne, ale tylko do Jaworzyny. Tutaj
poszusujemy też w ośrodku narciarskim Czyrna Solisko, ale najlepiej trzymać się tras na Julianach i Pośrednim,
ewentualnie Golgocie. W Wiśle dobrze jest jeszcze na Soszowie i Stożku. W niższych partiach Beskidów warunki są
trudne. Śniegu leży od 10 do 30 cm, występują liczne przetopy i przetarcia. - Tu da się jeździć tylko ruchem konika
szachowego - dodaje Kurowski. Goprowcy apelują do narciarzy o dużą ostrożność. Ten sezon jest rekordowy, jeżeli
chodzi o wypadki na stokach.  
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